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Uroczystość. A ininv. 
ie.

* Administ.racyjna, na posiedzcniuz d. 15(27)M a- 
ntu r ’’ za^w*er^z>Ia udzieloną Xdzu Janowi W ąsowskie- 
*ente e®e/fso w ldomu XX. Emerytów w Łowiczu, pre- 
^ick;ej  nonj ę Gremi aln;ł w Kapitule Kollegjaty Ło-

C z ^ a Adm inistracyjna, na posiedzeniu z d. 22 Maja (3 
• r ' b' ’ udz*eliła patent na wolno-praktykujących 

łf,u/ mczy°h Hassy Hej: Stanisł: Pszczólkowskiem u, 
yc: Kalickiemu i Karolowi RtRapczyńshiemu.

K r ć if Radca Tai nY Hra: Kossakowski, Prezes Heroldji 
si,. .) ^a Polskiego, opuścił wczoraj Warszawę, udając
, <-Iil ( r o  ,t e r ? b u r 8 a -
stajg*.’, 10 jest dnia 23 b. m., przypada lOta rocznica 
ni. yyCl s> P- Jana B łeszyńskiego, Kupca i Obywatela 
'^vjp. r5?awy. Z powodu w tymże dniu Uroczystego 
hlym ’ Nabożeństwo żałobne odbędzie się w dniu nastę- 
lir)0 '.yt ■ Jest d. 2 4 1. m. (w Piątek), w Kościele Powąz- 
Dzieci^  o godzinie l i te j  z rana; na które, pozostałe 
' 4pras \  Wnuk, Krewnych, Przyjaciół i Znajomych,

Wd ■ m., przeniósł s ię . do wieczności, prze
ś lą .

*y lat 51, Piotr syn Jana Zywotkiewicz, Rzeczy- 
Mi,ikya Padca Stanu, Vice-Dyrektor Kancellarji Namie- 
Ł,,, Zarządzający W ydziałem Celnym .przy tejże 
z troj5J-, r P’ * Kawaler Orderów. Stroskana Zona wraz 

Gz'ec*» zaprasza Kolegów, Krewnych i Zna- 
dzir,j 7  ,na exportację zwłok, w dniu dzisiejszym o go- 
Chłcjji j wieczorem, z domu Nro 927 lit: B, przy ulicy 

On neJ’.na smętarz Wolski odbyć się mającą. 
cbi)r,,K? 4 j, zeszła z .lego świata, po długiej kilkoletniej 
*niotJl 'e>opatrzona SS. SAKRAMENTAMI, Elżbieta Sze- 
szy o’ W dowa po Urzędniku, licząc lat wieku 73. S tar- 

w nieobecności młodszego, wraz z Żoną i 
®ję ZW| ’ zaprasza Krewnych i Przyjaciół, na exporta- 
i XX Z’ Jej’ iutro 0  g0^z: 7eJ P° południu, z Kościo- 

siń ranciszkanów, na smętarz Powązkowski, od- 
Marv^ a^ c;i-

ei#f ' Ia Córeczka Alexandra i Ludwiki Małżonków 
*e<z cie? rze?ywszy rok jeden i tygodni 6 , po krótkiej 
!'rjOa w RO r J^orobie, onegdaj o godz: 1 0  wieczór, za- 
?aPras7 »‘ łt Wciężkim smutku utrapieni Rodzice, 
^w adzenie S ] '11! Przyjaciół i Znajomych, na od- 
Micy x x  i i c 'f0 H J'dro o godz: 7 po południu, z Ka- 
jftyć się mające.rWaWw’ na sm(;tarz Powązkowski, od- 

Od jutra' otwarta . 
bzkoły Sztuk Pięknych • 10 Wystawa prac Uczniów
S n y  1 0 ej z ra n a d ó  i j : 1 lrwać będzie codziennie odgo- 
^iątecznych, aż do d. 3 ,0 Ztf ohld,»ia, nie wyłączając dni 

'eści się w K a z i m i ro w s k i cl c z 111 e • Wystawa ta,
v,rW przyszłą Sobotę, to jest d n ia ^ - u i i „i
j^łstawy Krajowej Sztuk Pięknych °S° V 11;’ W 1®.kalu 
S d m ie śe iu  pod Nr 1 1 , o d c z y t a j  ^ akowsk,e'n -

p f C W° ° d/ y/ em P T ^ f t  ^ abozeństwde"w Ko- *  PP: W izytek, o godz.me l le j  rano rozpocząć się

mającem. Zarząd Wystawy zapra3*M TI Artystów i  
Miłośników sztuk pięknych na ten obchód. Wnijście do 
lokalu Wystawy bez biletów i osobnego zaproszenia za. 
nazwaniem się dyżurnemu Artyście.

Komitet Resursy Kupieckiej ma honor uwiadomić 
szanownych Członków, iż na dzień jutrzejszy, to jest 
23go b. m., zamówił orkiestrę Pana Brauna, k tóra 
wykonywać będzie dzieła wyborowe w ogrodzie oświe
tlonym, lub w sali wielkiej na piętrze w razie niepogody, 
od godziny 8 y 2 do 12ej. Inwitacje z upłynionego kar
naw ału służą szanownym Członkom z ich Rodziną za 
bilety wnijścia na ten wieczór muzykalny.

Przybywają jeszcze nowe transporta wełny; dostar
czono takowej w ogóle pudów 29,048. W dniu wczo
rajszym, tak jak dni poprzednich, plac targowy był w ru
chu; kupowano wszakże nie wiele i to z gatunków cien
kich, średnich i ordynaryjnych. Nabywcami byli PP. 
Fiedler, S. Margeulles, Librachowie z Ozorkowa i 
P russak  z Łodzi. Budki z trykami krajowemi z Se- 
rok, Pass i Bożej-Woli, zeszły z placu; pozostały tylko 
z Chełma i zagraniczne Stejna. Wełnę zakupioną z tar
gowisk zabierają i pakują.

Autor Albuma Lubelskiego A. Lerue, zajmuje się o -  
becnie, oprócz wyżej wspomnionem wydawnictwem, 
widokami miasta Warszawy, z punktów najbardziej 
zajmujących; obecnie wykonał pierwszy, przedstawiają
cy nowy gmach Towarzystwa Kredytowego, w którym  
odbywają się posiedzenia Towarzystwa Rolniczego; sa
ma piękność tej budowli narysowana dokładnie z natu
ry przez A. Lerue, wykonana na kamieniu wprawną 
ręką J. Ceglińskiego, wdwóchtyntach kolorowych, od
bita w litografji A. Pecq, daje prawdziwe pojęcie pię
kności gmachu, który jest ozdobą miasta naszego. Ta
kowego widoku dostać można w xięgarni Gebethnera i 
Spółki i wlitografji A. Pecqa, po cenie kop: 75. W  tych 
tylko wymienionych miejscach można jeszcze zaprenu
merować Album Lubelskie oddział ligi, którego dwa ze
szyty wyszłe, zajmują widoki Nowej Alexandrji (Puław) 
z opisem; trzeci zeszyt w tych dniach wyjdzie.

W  tych dniach w jednej z położonych pod W arszawą 
majętności, to jest w Włochach, dziedzictwie W. Karo
la Ko lichen, położony został przy dopełnieniu religij
nego obrzędu poświęcenia przez W. JX. Podbielskiego  
Wikarego Parafji Służewskiej, kamień węgielny, pod 
nowo wznoszący się w tych dobrach pałacyk, na lem 
samem miejscu, gdzie niegdyś istniał wspaniały dwór 
poprzednich dziedziców Włoch, Mostowskich. Nowa ta 
budowa przyozdobi niemało to miejsce, zwłaszcza że 
w niewielkiej odległości, przechodzi kolej Warszawsko- 
Wiedeńska, z której piękne na te okolice widoki, pomno
ży wspomniony pałacyk.

Otrzymano wiadomość p r z e z  sztafetę zm .Zaw ichosta, 
że woda tamże wzniesiona w d. 19 b. m. o godz: 8 wie
czór, do stóp 6 cali 4, podniosła się do dnia 20 b. m. do 
god: 3Vz po południu do stóp 9 nad zero. Dziś wysokość 
wody na rzece Wiśle pod Warszawą stóp 3 cali 2.
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G łów n a Kezssn O szczędności.—  W  tygodniu np ły - 
n ionym  do dnia 7 (19) Czerwca r. b. ■włącznie, wydano 
xiążeczck nowych 68: na które, tudzież na dawniejsze, 
w  366 wnioskach, złożono rs. 8 ,069 kop: 70. Na żą
danie 148 Uczestnikom, w ypłacono (prócz procentu za 
rok  bieżący rs. 42 k: 8 5 7  j, rs. 7 ,184 k: 92*/2, i um o
rzono xiążeczek oszczędności 32. Przeto Uczestników 
13,859 , posiada kap ita ł rs. 710,302 kop: 037*.

Z a rzą d  W arszaw sk iego  O ber-PoH cm ajstra, w ezw ał 
P . Je/c/iow skirgo, dymis: Porucznika; tudzież P. Anto
niego L ilu n h ejm , b. Kanccllistę Rządu Gubernjalncgo 
W arszaw skiego, ażeby w iritercssaeh w łasnych zgłosili 
się do Zarządu Polieji, lub obecne swe zamieszkania 
Wskazali.

Z a  rzą d  W a r sza  w sk iego  O ber-Poticm aj s tra , w ezw ał 
P . Henrjelę P w dnicką, Zonę Szlabs-R olm islrza; tudzież 
P annę K atarzynę P ie trzy k o w sk ą , ażeby w intcressach 
w łasnych zgłosiły  się do Zarządu Policji, Ihb obecne 
sw e zamieszkania w skazały.

P ada  Szczegółowa. S zp ita la  N. PA N N Y w  C zęsto
c h o w ie .—  Ponieważ przy Szpitalu N. Panny , wakuje 
posada Ekonom a, a miejsce Felczera czasowo je st obsa
dzone: Rada Szczegółowa dla dogodności Szpitala na po
siedzeniu swem z d. 26 Maja (7j Czerwca r. b., postano
w iła  połączyć obie te posady. W zyw a przeto kandyda
tów , mający c h chęć ubiegania się o to miejsce, aby po
dania sw e wraz z dowodami złożyli w Kancelarji Szpi
tala przed dniem 23 Czerwca (5) Lipca r. b. Oprócz mie
szkania, opału  i sto łu , wynagrodzenie roczne naznaczo
ne m zostało rs. 120. Zona Ekonom a, może być zara
zem Gospodynią Szpitala, za osobiiem w ynagrodzeniem . 
Opó kim  Prezydująey, R. P edczaski.

W e wsi S la lo szo w ica ch , um arła  ś. p. Róża z Cho- 
m enlow skith  Cichocka , Dziedziczka dóbr Gołębiowa 
w Powiecie Sandom ierskim , pochowana na sm ętarzu 
w P alicaeh ;  gdzie w obecności trzech Córek i Syna, oraz 
tłum nego zebrania Sąsiadów z całej okolicy, dla odda
nia ostatniej ehrześcjańskiej posługi, JW . Kanonik X. 
Alexander Suchecki, Proboszcz z Jankowie, opowiedział 
7 0  letni żyw ot zm arłej. My od lal 24  znajom i, czy nie
m y tę w zm iankę z westchnieniem, PAM E! racz dać 
je j duszy, coś dla wybranych swoich przyrzec ra 
czy ł. —  P . D.

Dnia 9go b. m . we wsi Solcy m ałej pod m . Łęczycą, 
z m a r ł W ładysław  J a siń sk i, syn Tomasza i A ntoniny, 
by ły  Uczeń Gimnazjum Piotrkowskiego, następnie Stu
dent Medyczno-Chirurgicznej Akademji w W arszawie, 
la t 21 życia m ający. Śm ierć przedwczesna m łodzień
ca pogrążyła w głęboki żal Rodzinę, bo zm arły  na
leżał do liczby m łodzieży, która czuje pow ołanie ży
cia; od dzieciństwa prawie z całem  poświęceniem, 
rw a ł się za każdą piękną myślą, za każdym prom ieniem  
nauki, aby stać się chlubą rodziny i użytecznym spo
łeczeństw u; cichy i uległy nęcił ku sobie serca nie 
tylko Kolegów, ale i wszystkich, którzy mieli sposo
bność bliżej go poznać. Pamięć tak skrom na o zm ar
ły m , ja k  jego życie by ło  skrom ne, niechaj stanie się 
pociechą rodzinie; bo co w duszy młodzieńca jest pię
knem , to w sercach wszystkich niewygasłe zostawia 
wspomnienie. —  Aut: N..........

Komitet Resursy Konińskiej, zawiadamia Członków 
R esursy, że w dniu 13m Lipca r .  b., odbędzie się ogólne

zebranie dla dopełnienia wyboru Dyrektorów do pr7;j( 
szłego Komitetu; zatem na term in oznaczony Członł0 
zaprasza.— Vice-Prezes, Zabołocki. .

Na Giełdzie W arszawskiej od dni kilku K antor Żeg'1 
gi Parow ej, na stosownej tablicy podaje od siebie 
domości żeglugi dotyczące.

W czorajsze wyścigi konne, jakby  na zakończc"!' 
były jedne z najpiękniejszych w ciągu trzech dni ub1, 
głyeh, bo to i program  jakby  wyborowy i pogodaf' 
najładniejsza, i świetne zebranie w g a lc rjach , i t i 1̂ ; 
widzów otaczające do koła szranki. Z kolei przystąp'1 
nodoroztrzygn ięc ia  Nr XIV, czyli propozycji P. Jc f^ , 
Pcnshare, to jest gonitw y z przeszkodami o sp r^  
konia, bieg wiorst 1 i 7 * z czterema przeszkodam i11’1, 
i 1/ i  stopy wysokiemi, zwycięztwo pojedyncze. D oj, 
n itw y tej w jechały w szrank i: P a r g e r ita  klacz sl'j 
la t 5, Hrabiego Adama K ra siń sk ieg o , jeżdżona p^' 
żokeja F ryd ry ch a , i Latow icz  w ałach  kaszlano'''5 
pełnoletni, P . Jerzego F enshate, jeżdżony przez Po^. 
P rzy ruszeniu z miejsca, gonitwę poprow adził M  
w icz , lecz niebawem oba konie zrównawszy się r a ^ v 
jednocześnie jakby  jeden, brały  jednę po drugiej bałT; 
przesadzając takowe z łatw ością. Po wzięciu jedP 
barjer, P a rg e r ita  w ysadziła się naprzód, i odtąd n‘e ,' 
jąc się pobić swem u przeciwnikowi, szła ciągle do tif-ż 
i pierwsza u niej stanęła w m . 2 s. 1 2 7 *, zostawi5̂  
za sobą L atow icza  na długość kilku koni. Tak 
Adam Hr: K ra s iń sk i  został w tym  kursie zwycięz^' 
Do gonitw y XVtej z propozycji H rabiów : Eustacl'f‘ 
W o lio w icza  i Adama K ra siń sk ieg o , p. n . S tały wL 
d icap  dla koni wszelkiego w ieku i wszystkich kraj^, 
w iorst 373 , zwycięztwo pojedyncze, w jechały po w j‘1 
laniu G ip sy , dwa konie: to jest: A propos  ogier gn1'5, 
lal 4, P. Ludwika G rabowskiego, i W alm er ogierS , 
dy lat 6, Ludwika Hr: K ra siń sk ieg o . Przy ru s^ 1', 
z miejsca, A propos  zaczął przodkować, m ając P°, 
sobą tuż swego współzawodnika; w tym  porządku prj: 
byli za pierwszem okrążeniem szranek U /z  w ico
wych, i tak szły dalej przy drugicm okrążeniu. Pdzll:[i 
na wet W a/m er, zaczął się nieco zostawać, nie 
zrów nać A propos, jeżdżonemu przez Newmana, 
też pierwszy staną ł u mety w m . 4 s. 45, zosfaw 'p 
na długość dwóch koni po za sobą W alm era. Na£f 
więc przyznana została P. Ludwikowi Grabowski*7- 
głów nem u, możnaby powiedzieć, zwycięzcy na teg°r/ 
cznych w yścigach.—  O XVItą z kolei nagrodę 1° J  
rzystw a puhar srebrny wartości rs. 200, dla koni M > 
czystej trzech -letnich w kraju  zrodzonych, bieg Fj 
przeszkód, w iorst 17* zwycięztwo pojedyncze, wjcC p 
ły  w sz ra n k i: S ło w n y  ogier kasztanow aty, P< y j  
Niemcewicza-, N nm izm at ogier kasztanow aty, S1 J  
Rządowego, i /ty c zk a  klacz gniada, Hrabiny A ng"^ 
w ej Potockiej. P rzypuszczeniu z miejsca, S ło w n i/' j  
sunął się na czoło, lecz niebawem P yczka  
przez domorosłego W illanowskiego żokeja W ita 
ha,pom im o iż zajm ow ała trzecie miejsce od bandy, 
takow ą i w iodła dalej gonitwę, pozostawiając po ldj  i 
bą zwolna przeciwników swoich, to jest NumiziM1 yó 
dalej Słow nego. Tak szło praw ie do połow y mcIU y 
zwolna szczęście zaczęło się zmieniać, a Słowni/ ) , 
m inąw szy N um izm at a zaczął dochodzić ltyczk C  V' 
W illunoszazyk jakby żartując z tego, nie da ł się r
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częfC, VV-n 'k ° Wi **ójfi!nn, i już już szansa wygranej zs- 
Ęll 3 s '? n« jego stronę przeważać, gdy tymczasem 

wny  coraz silniej go bierze i przy shn-iie dystanso- 
ę j 0? dóśeiga. Byłh to chwila gdzie nadspodziewanie za- 

* Vla>o się zwycięztwo / ły c zk i , i tak się też s t a b ,k<!v'* i i  ' - " . " ' r ' . u v u  r i y c z n r ,  i 
gpl* ! ow?!/ jeżdżony przez Chilcol. wziąwszy nad nią 
gfjA’ ? ' e więcej jak  o głowę konia, niedałsię już prześci- 
1 ^ V n w takim porządku s taną ł  pierwszy u mety w m. 
<£n ?• t  to jeden z najbardziej zajmujących tegoro- 

kursów, a razem i najszybszy, godny 3eh-!etnich
j ■ Pułzawodników. Nagroda przyznaną została Panu 
niih N iem cew iczow i.--  O XVIItą nagrodę Rządową 
w ?ar srebmy wartości rs. 200, dla klaczy i ogierów 
<) 'krwi, w kraju zrodzonych, bieg bez przeszkód wiorst 
<Qj?'vyeięztwo pojedyncze, s tanęły  w szrankach : Moni- 
rn ipr kasztanowaty lat 6, ze Stada Rządowego, i Ko- 
pr °gier gniady lat 3, Hrabiny Augustowej Potockiej.

*y ruszeniu z miejsca, w  chwili gdy Komet sp ią ł  się i 
Aa Monitor tymczasem wysadził się przednim
gra , e s(u kroków i odrazo pozbawił go szansy wy- 
w b'.,ei» a lubo następnie, gdy jeździec w praw ił  już 
^  [^SKomefę, tenże zaczął dochodzić zbyt oddalonego 
Alim1*5'6 P rz e c iw n ik a , nie b y ł  wszakże już wstanie po- 
Jak » C e ln e g o  biegu, wynagrodzić straconego czasu. 
U ii* ^ onrtor jeżdżony przez /Jenowa, s tanął  pierwszy 
j , ,  .fty w m. 2 s. 40, zostawiając po za sobą Kometę, 
\v« ,?ne&o pP7 ez żokeja Willariowskicgo P ietrka .— Dla 
Igry > iegania się o XVIIItą nagrodę Towarzystwa rs. 
kie Ŝelbig Stakes) dla koni wszystkich krajów i wszel-

P°ehodzenia, bieg wiorst 3, zwycięztwo pojedyn 

• 5, P. J . u .  Niemcewicza, i M iss Kita klacz guia<
j ^ n ę ł y  w szrankach dwa konie: Narew  klacz gnia-

^  i  4 "

rilsZeri Adama Hr: K rasińskiego. Na dany znak do

;0 1 pierwsza stanęła u mety w m. 4 s. 23, będąc jeż- 
fr. na Przez młodego Bensona. Ntgroda przysądzona

W i.  a, M iss E/la  powiodła gonitwę i podw a-kroć  
z;, V*1 Porządku obiegła szranki, a lubo Narew szparko 
d z . i ^  {^t/nęła , jednak M iss E lla, nie dała się wyprze-

A a 1 -  - •v tl q;ilr|owi K rasińskiem u. —  O XIXIą nagrodę To-
r Z(! ?n ? tw a  rs. 1 0 0 , dla wszystkich koni pobitych na to-

arszawskim, zameldowano trzy rumaki, to jest
p r?e’̂  klacz gnjadą, P. J. U. Niemcewicza, jeżdżoną
O ti j  "Pcot; S  m iotą  Hr: Ludwika K rasińskiego, i
fo i tą * 1*Znp£ ° ’ jeżdżonego przez 12sto-letniego Ż tn k i -
<Śth>, f  y ruszeniu z miejsca, zaczęła przodować
ruały -7,’- |Za uią sz ły :  G ipsy  i Bezim ienny, którego
Trif.IheZI-/ '<*R ^**eluie prowadził i do trzym ywał placu.
1rtnie.m^bhm°'Vf! 'wl"nk meta’ a '{ , H  t(‘5° l2<to' 
zaczęta brać ■ była *a zbyteczną, gdy więc G ipsy  
im ienny  tymcza 1 xs ysodziło się przed Sm ia tą , llez- 
'wpada prosto na1 m na zakręcie wiodącym do mety, 
się przewraca i w ^ ' T ’ lld«-,rza o takowy piersią, sam 
Szczęściem n ieby ło  '• i 7‘ 8io(l*la m ilutkiego jeźdźca. 
breg0 pochodząca gnia7(i a i ? b wyp«dktM a G ipsy  zd o -  
JW. Hr: Andrzeja Z a r n o g ^ ™  s" lda Klemcnsowsk.ego
' v m. 4 s. 34 
Ni,

’ego 
nagrodę otrz.y staje pierwsza u mety 

yumje jej właściciel J. U.

^  nV icł,iererów, czuwających nad wagą i t . p .

Wnrwsawukie Towarzystwo Dobroczynności, zaproś -  
ło  na Członków przybranych do uorganizowanych j u i  
R a i  Opiekuńczych po Cyrkułach, a mianowicie: do  
Cyrkułu Igo, W W. Maxymiljana K ujaw skiego  i To
masza Grodzkiego; do Cyrkułu IXgo, W go Antoniego 
Jeziorańskiego, a do Cyrkułu Xlgo W. M axymiljana 
Had z is  zew s k i  ego.

Złożono w Redakcji K uriera  od J. B. rs.  1 na budo
wę Kościoła i Klasztoru PP. Marjawitek w Częstocho
wie.

S łowiki j u ż  ucichły, ztąd sprawdzają znane przysło
wie: „Na Święty W i ł ,  słowik cyt” . Umilkły zaś z po
wodu rozpoczętego lęgu.

Xięgarnia Gustawa Sennewalda  o trzym ała  drugą sc- 
rję dzieła o literaturze muzycznej przez P. Scudo, p. t. 
C ritique  et, littera lu rem u sica ies , 1 tom, w 12ce; cena 
rs .  1 kop: 2 7 1/ l .

Znany Skrzypek P. Kazimierz Łada  w swej artysty
cznej podróży na prowincji , d aw a ł  konccrta w Siedl
cach, Łukowie i Radzyniu, zkąd udaje się w dalszą po
dróż do Radomia, Kielc, Buska i Solca. *

{N. n.) Będąc obecnie w Warszawie, zaszedłem na 
ulicę Kapitulną do znanego mi od wielu lat sklepu para -  
solniczego P. Domańskiej, a kupiwszy tam dwie para
solki damskie i je  len raweńtuehowy parasol gospodar
ski, uważam za m iły  dla mnie obowiązek oddać za po
średnictwem niniejszego pisma należną pochwałę dla P. 
D om ańskiej, która ze szczególną zawsze s tarannością 
i dokładnością wyroby swoje wykończa, a co n a jw a
żniejsza, że cena u niej, jest zbyt um iarkowaną.—  i.  M . 
Obvwatcl G ib: Wileńskiej.

Znane już są powszechnie wyroby, jakie pochodzą 
z zakładu siodlarskicgo P. Stolzm ana, na Krakow:- 
Przedmirśeiu Nr 423, naprzeciwko mniej więcej ulicy 
Bednarskiej. Owóż obecnie fabryka P. Stolzm ana, pra
gnąc dogodzić wszelkim wymaganiom nawiedzających 
ją  osób, przygotowała znaczny zapas takowych w y
robów, w które wchodzą zarówno eleganckie siodła do 
konnej jazdy, dla mężczyzn i dam, jako i wszystkie 
bez różnicy przvbory tego rodzaju, wraz z galantc- 
ryjnemi, pełuemi gustu i elegancji przedmiotami. Co 
zaś szczególnie zaleca te wyroby, to nadzwyczajna 
dokładność w wykończeniu takowych, do czego jesz
cze dodawszy i dobroć matcrjału, nie zdziwiemy się 
wcale, że przy takich warunkach, wyroby te w zu
pełności rów nają  się zagranicznym.

Wkrótce wyjdzie z druku nowe dziełko B. Alexan- 
dromieza, p. t. Jak hodować las, żeby z  niego mieć 
ja k  najw iększe korzyśc i.

Bawiący w Wilnie P. Józef W ieniaw ski, dał już  
drugi tamże koncert, a trzeci zapowiedział wkrótce. 
Miejscowe sprawozdania unosząc się nad grą jego na 
fortepjanie, oddają jednocześnie wielką sprawiedliwość 
temuż Artyście jako  kompozytorowi.

(A. ri.) Main za obowiązek oddać. zayługlijące pochwa
ły  nowo założonej cukierni przy ulicy Żabiej, z której 
tak w czasie karnawału ,  i j a k o  Świąt Wielkanocnych, i  
dotychczas, zupełnie byłam zadowoloną, nietylko prze
pychem ciast, kremów i galaret, ale s ł  nvem tern wszy- 
stkiem. co tylko się lam znajdować m a ż 1, nie w yłącza
ją c  i lodów, które dostać można za cenę um iarkowa
n ą .—  L. W ainiew ska.

(*J



—  856

W  uzupełnieniu wczorajszej wzmianki donosimy, że 
P. Marco Guglielmi znakomity baryton włoski, zamiar 
publicznego w ystąpienia zjści w przyszłą Sobotę, w sa
lonie koncertowym Doliny Szwajcarskiej, i odśpiewa 
następujące wyborowe dzieła: 1) Arję z opery P ury la
mę, Belliniego; 2) Arję (Si minor) z Oratorjum Pau
lus, Mendelsokna Bartholdy; 3) Arję z opery Trova- 
tore,Verdego, i 4) po raz pierwszy Kawatynę z osta
tniej i tu dotąd nieznanej opery Meyerbeera p. n. Pardon 
dePloerm el. Tak doborowy program zaspokoić zdoła 
najwyszukańsze wymagania, tern pewniej gdy w  po- 
m ienionym  koncercie, o jakim  afisze dzienne, bliższą 
podadzą wiadomość, przyjmie współudział wyborna 
orkiestra P. A. Harpfa , i Solistki na skrzypcach i for- 
tepjanie. Początek o godzinie 6tej. —  Dziś w  Dolinie 
Szwajcarskiej wielki wieczór muzykalny, podczas któ
rego wykonaną zostanie Symfonja heroiczna Es dur Nr 
3  Beethowena i gra solow a na skrzypcach i fortepjanie.
— Jutro przy zwykłej cenie wejścia kop: 15, powtórzo
n y  będzie cały program niedzielny, obejmujący w sobie 
kom pozycje: Meyerbeera, M. WeberaRomberga,Lipiń
skiego, Wit/mana, Suppego i innych, obok czego Soli
ści, niemniej P. A. H arpf Dyrektor, na skrzypcach; P. 
Jakób Oswald na wiolonczclli, i P. Gunther, Kuhn na 
trąbce z pistonami, słyszeć się dadzą. Początek o go

dzinie 7mej.
Od kilku już dni owocarnia w domu PP. Wizytek na 

Krak:-Przedmieściu, zaopatrzoną została w najświeższe 
owoce nowalijne, jak poziomki, wiśnie, truskawki 
i  t. p.

Jedną z tych zabaw, jakie w eszły w szereg narodo
w ych, jest puszczanie wianków na W isłę w  przed-dzień 
S go  J a n a  Chrzciciela, a co właśnie przypada jutro. A  
że jak w iadomo, mnóstwo dnia tego osób udaje się nad 
W isłę opierając się aż na Pradze, przeto i ogród PP. 
Glińskich, występuje w  dniu tym ze wszystkiemi szcze
gółam i dla dogodzenia zwiedzającym takowy. Będą tam  
jak zawsze, i owe słynne raki i pulchne kurczęta, i t. p., 
i  trąbka Rajcza/ca, i kompanja P. Jakobi, i wielkie Pot
pourri (Hamma), wśród innych dzieł muzycznych, i za
pasy piwniczne, słow em  co kto lubi, a to już od godzi
n y  4tej z południa.

Jutro o godz: 5ej, w ogrodzie P. Ohm, wielki koncert,
9 pomiędzy innem i: Uwertury Webera z Frejszyca Me- 
jerbera  z Hugonotów, Lindpeutneraz Fausta, oraz pot- 
pouri Gungla, Fantazja Lumbyego i t. p. Z powodu 
przekształcenia orkiestry, muzyka nadzwyczajnie zyska
ła , i sprawia prawdziwy efekt, taki jak należy po takim 
składzie oczekiwać.

W  przyszły Piątek, to jest w dniu 25go b. m ., orkie
stra pod dyrekcją P. Brauna  da się słyszeć w nowo u- 
rządzonym zakładzie pod nazwą Tivoli, przy ulicy Kró
lewskiej i Nowej, wprost b. Cyrku Renza a teraźniej
szej W ystawy Rolniczej. Pomiędzy innemi utworami 
wykonane będą dzieła Aubera, Meyerbeera i Rossinie
go. Początek o godzinie 7ej.

Jutro, w ogrodzie Saskim z rana u wód, kompanja P.
Anto: Kuhne, wykona najnowsze utwory muzyczne, po
między któremi dzieła są następujące: Uwertura W il
helm le li  Rossiniego, Pot-pouri, Polskie kwiaty Bacha 
i U d. F° południu zaś w Ogrodzie P. Mej sera, w do
m u W. Grodzickiego, taż sama kompanja, odegra wie

czorem dla przyjemności amatorów muzyk:, różne 
borowe sztuki.

Towarzystwo Tyrolów rodem z Zillerhalc, ktfyf 
śpiewami swemi zabawiało już tutejszą Publiczno^' 
po zwiedzeniu niektórych miast w Królestwie, od ki* 
ku dni powróciło do Warszawy, i obok nowo-skoH’' 
pletowanej orkiestry pod dyrekcją P. Adolfa B a^[  
w ogrodzie spacerowym P. Laszkiewicza przy ul|C* 
Miodowej, w tym samym jak poprzednio komplecie ^ 
jest dwóch mężczyzn (Braci Kopp) i dwie kobiet, ^  
stępuje codziennie wieczorem.

Strzelanie do gołębi za rogatką Wolską w lasku 
Czystem, jak  w roku zeszłym tak i obecnie na W *  
żądanie, w dnie powszednie urządzone być może; za^* 
jednak uprasza się szanownych Amatorów o uwia^' 
mienie przed strzelaniem na kilka godzin, dla przys^' 
kowania wszystkiego. Rozpocznie się od d. 24go b.B>'

F b a n c j a . Paryż, 16go Czerwca. — Umysły 
te przez dni kilka wiadomością o mobilizacji wojsk 
skich, zaczynają się uspokajać i nabierać przekonaD'8,' 
że takowe nie oznacza ani ataku przeciw F ran c ji11 
Renem, ani też interwencji w wojnie W łoskiej. W k*, 
dym razie to postanowienie Rządu Pruskiego, wywą*3' 
ło  żądanie objaśnienia ze strony Francji. —  TuteM 
Nuncjusz P a p ie z k i , m iał z Hr: Walewskim  konfereu^’ 
w przedmiocie poruszeń jakie obecnie wybuchnęły w M 
gacjach. Minister zapewnił Monsgr: Sacconi o zam iar^3 
Cesarza, który postanowił, obok zaprowadzenia refof11 
stosownych, utrzymać całość Państwa Kościelnego. ^  
Dziś rano Cesarzowa prezydowała w St Cloud na p°' 
siedzeniach Rady Tajnej i Rady Ministrów. —  Podob')0 
powzięto projekt wzniesienia z dział, jakie zdobyte ^  
staną w fortecach austrjackich we Włoszech, ko lud11̂  
na wzór Vendomskiej. Kolumna ta stanęłaby na pla£ 
Karuzelu, i byłaby uwieńczoną statuą Napoleona ilH t

Constituhonnel dowodzi, że finanse austrjackie l> 
werężone zostały głównie koniecznością wydatków, jaj''. 
Austrja ponosić musiała na utrzymanie olbrzymiej sj l  
wojskowej w Państwie Lombardo-Wenecjańskiem, * , 
posiadacze papierów austrjackich, którzy głównie v f ,  
podżegają krucya tę w Niemczech, na korzyść A u sli/ 
kow, powinniby owszem pragnąć oddzielenia raz 
wsze Włoch od Austrji, gdyż w razie przeciwnym, M 
by zrujnowani. (Nord, Schl: Zeit:). ,

W ł o c h y . —  Jeden z dzienników niemieckich p0<̂  
w iadomość, iż Francuzi m ają zamiar wylądować w P1̂  
wincjiWeneckiej przy ujściu Tagliamentu, i wyszczeg^ 
n ił nawet plan ich działań. Plan ten ma być następ g 
Korpus Xięcia Napoleona mający przejść przez M 
i obejść prawe skrzydło Ausfrjaków, powinien stanąć 
celu swego pochodu w chwili kiedy wylądowywać 
dzie wojsko francuzkie, tak aby oba te oddziały *aSr ,  
niały się wzajemnie i działały na tyłach arm ji austff. 
ckiej. Połowa arm ji piemonckiej pod dowództwem ™ , 
ktor a Emanuela (50,000 ludzi), przeznaczona jest do 0?,.. 
czenia Peschiery i oblężenia jej regularnego, podczas g ‘ 
druga połowa, oraz cała arm ja lrancuzka, pod be*r 
średniem dowództwem Cesarza Napoleona, zagrożą cC, 
łu  armji austrjackiej i stoczą walkę w chwili prz£L
znej. Bombardowanie Wenecji od s tr o n y  L id o  je s t  tak,
postanowione.— Pierwszą także rzeczą, jaką zajnnfs
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yjih tor-E m anuel, będzie uformowanie 
\v ’i *' narodowe,j W łoskiej. Jest nadzieja, że pobór 
aie-0s^anjb Modenie, Parmie, w Legacjacii, a szczegól- 
dofin^ ^  Lombardji, da w  przeciągu dwóch miesięcy 
Dz' ’9®? hidzi, dla których kadry dostarczy Piemont. 
J a n i k i  austrjackie podając powyższe wiadomości i
ft)j gnając korzyści jakie Napoleon M c i  odnieść może 
Pok>C ".0]ny Przyst?P z morza do brzegów Weneckich, 
m "•dają nadzieję w fortecy Palma-Nuova, która ma 
1 uąnić połączenie korpusu Xięcia Napoleona z armją 

ą* —  ^  Alessandrji, Genui i innych miastach, 
w le urządzono szpitale dla ranionych, Damy włoskie 
gZystkich stanów ofiarowały swe usługi w celu pielę- 

Wania chorych. —  Hr: Cavour rozesłał okólnik do 
Sardyńskich, z opisaniem czynu jakiego się 

jPuści]; Austrjacy na terrytorjum Sardyńskicm. Czyn 
^  sprawdzony śledztwem urzędowem i zeznania- 
j,jt* Jest następujący: „Dnia 20go Maja, w  sam Idzień 

Pod Montebello, wojska austrjackie obozowały na 
W • jzeeh  Torricella, w prowincji Voghera. Patrol tych 
j^Jsk spotka wszy na drodze woźnego trybunału, zm usił 
d0 “ służenia sobie za przewodnika i wszedł do wioski 
ęj “deszkania włościan nazwiskiem Cignoli. Po odby- 
p najściślejszej rewizji dom u, znaleziono w  małej 
Żę/pe blaszanej nie wielką ilość szrótu m yśliwskiego, 

f|ierze więc zabrali nie tylko wszystkich mieszkań- 
domu, ale i tych którzy się przypadkowo w dzie- 

jjj-lricu znajdowali. Liczba ich wynosiła dziewięciu, a 
Za' y tymi starzec CO-Ielni i dziecko 14-lelnie. Patrol 
^Prowadził ich przed Komendanta, stojącego na głó- 

trakcie, na ukoni śród swych wojsk. Po w ym ie- 
K kilku słów  po niemiecku z podkomendnymi, 
djj eudant kazał pozostać woźnemu na miejscu; bie- 

zaś dziewięciu wieśniakom, których tłomaczeń 
X , uie rozumiał, rozkazano zejść na ścieszkę boczną. 
Za|; *e oddalili się kilka kroków, kiedy komendant 
pg.JUienderował ognia, i ośmiu tych nieszczęśliwych 
\vaj 0 hez życia. Dziewiąty śmiertelnie raniony nie da- 
dfo rZnaku życia. Wojsko austrjackie ruszyło w  dalszą 
Pas?*” a Komendant uwolnił woźnego, dając mu jako 
s, ó Port w  razie zatrzymania go przez inne oddziały, 
htia j  . " izytow y. Bilet ten, pod koroną hrabiowską 
cZy,hr,laPis FML. Urban, i jest dołączony do akt śled- 
teg0 ‘ Ajenci Sardyńscy mają zakommunikować opis 
(NnPj  • u Rządom przy których są uwierzytelnieni. 

ura i Schl: Ztg).

w O STATNIE WIADOMOŚCI.
CU b o i r  n a d e l ł f l <m 'Cfl- ~ Podł"g ? aj nowf  !5 P,a‘
W c zo r a j rano hk w Weronie wiadomości, Cesarz 
wojsk 7go i 8ro r-y ł  w Lo,iato przegląd obozujących 
pałem, a wojska n PU?Uaril1Ji- Powitany został zza -  
ZMantuy donoszą z a '- te był y najwyższą otuchą.—  
tam stan oblężenia 'i " i i  wczorajszego, że ogłoszono 
is z c z o n o  w obieg 50  m i f r 0 °Prowiantow'an,e -
?owych Lombardzko-WeneckicT guldcnÓW ilących 5 Przymusowy kurs ma-

UoH; r E' IAr-18g- C- e m e a - • Tutejsze dzienniki do- 
z Berlina, ze menaruszonosć territorjainego skła- 

W P rJ’’ jest podstawą zbrojnego pośredn,ictw° 7amie.  
“ego przez Prusy.—  Z W łoch piszą, że Rząd Papiez-

ki uczynił zastrzeżenie przeciw werbunkom i uzbroje
niom dokonywanym na territorjum Papiezkiem.—  Po
między Ludwikiem Napoleonem a W 2 let o rem-Eman u e- 
lem, podobno panuje pewne ozięblejsze usposobienie, 
z powodu pretensji ostatniego do całych W łoch. —  
W  Brest, spodziewanych jest 9 okrętów z morza Bałty
ckiego.

B r c x e l l a ,  19go Czerwca. —  Korrespondencje z  Pa
ryża zapewniają, że Ciało Prawodawcze, ma być zw oła
ne wkrótce, dla zatwierdzenia nowej pożyczki. —  Prze
syłka pocztą we Francji dziennika Indep: Belge, ma 
być wzbronioną.

P a r y ż ,  18 Czerwca .—  Wiadomości zA nglji brzmią 
pomyślnie. Wszyscy członkowie nowego gabinetu, są 
za polityką najściślejszej nieinterwencji. Pod tym wzglę
dem Rząd otrzym ał stanowcze zapewnienia. Nawet gdy
by Niemcy wm ięszały się w  wojnę, Anglja pozostanie 
neutralną, i wątpić o tern nie można, po uczynionych 
oświadczeniach.—  Pół-urzędowe dzienniki tutejsze o- 
głaszają następną depeszę: „Covo, 15goCzerwca: Ce
sarz przepędził ostatnią noc w Covo, o 10 m il od Bre
scia. Rozwija on nadzwyczajną czynność, i mimo pracy, 
jaką pociąga za sobą dowództwo wojska, cieszy się naj- 
lepszem zdrowiem. J. C. Mość wszystko sam robi. One- 
gdaj w  Treviglio osobiście doglądał przez dwie godziny 
przemarszu bagażów armji. Duch żołnierzy wyborny, a 
stan zdrowia armji nić nie pozostawia do życzenia.”—  
Powszechnie spodziewają się tu wkrótce nowej bitwy, a 
wzajemne stanowisko wojsk nieprzyjaznych, każe w no
sić, że przyjdzie do starcia w  Monte-Chiara lub pod Ca- 
stiglione. Znaczna część załogi austrjackiej z Laveno 
przybyłej do Szwajcarji, zbiegła zagranicę.—  Z polece
nia Ministra wojny, w ysłano ztąd 30 Sióstr Miłosierdzia 
dla pielęgnowania chorych w  l a z a r e t a c h  armji W łoskiej.

Odpowiedź, jaką Król W iktor-E m anuel, udzielił de- 
putacji Bolońskiej, ofiarującej mu dyktaturę wojskową, 
brzmi następnie: „W ytłum aczcie waszym współ-oby- 
watelom, że w  obecnych okolicznościach wszelkie 
przedwczesne kroki i postanowienia mogą tylko szko
dzić sprawie niezawisłości. Europa nie będzie m ogła  
mnie obwiniać, że działam jedynie z ambicji osobi
stej, aby zaprowadzić wcielenie do Sardynji. O j c ie c  Sty, 
szanowny zwierzchnik wiernych, pozostał na czele swe
go ludu; nie złożył on, tak jak W ładcy Parmy, Modeny 
i Toskanji, swej Władzy Świeckiej, którą nietylko sza
nować, ale ustalać powinniśmy; muszę przeto potępić 
wszelkie usiłowanie przewrotu, przeciwnego słuszno
ści, i szkodliwego sprawie, której służemy. Niezapo- 
minajmy także, iż P ju s  IX, jest także Władcą W ło
skim .”

N e a p o l , 17go Czerwca .—  Ogłoszono tu a m n e s t ję  za 
przestępstwa polityczne. Wszelkim innym przestępcom 
zmniejszono także karę więzienia o 3 lata

B e r n ,  19go Czerwca . —  Lonato, dokąd p rz y b y ł  Ga
ribaldi, leży na kolei żelaznej z Brescia do Peschiera. 
(Schl: Ztg, Ncue Pr: Ztg i Nord).

S Z A R A D A
Pierw sze dru g ie  umilkły 0(1 czas“ dawnego;
P ierw sza  trzec ia  jest  kruszec, a któż nie zBa jego? 

fC szystka  owoc dobrze znany,
Nawet bardzo pożądany.

(Zeszła Szarada,  Zapałki).
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R o z m a i t o ś c i .  —  Odkąd zamiast piór gęsich zaczęło 
używać piór melaJowych, niezliczonych próbowano kom 
pozycji kruszców i form najrozmaitszych, aby one za
stąpić. Pomiędzy mniej lub więcej szczęśliwcmi wyro
bami tego rodzaju, odznacza się korzystnie nowy pomysł 
J • Alexandra  w Birmingham i Bruxclli. Fabrykanto
wi temu udało się uniknąć wad zwykłych piórom stalo
wym, które nie raz męczą rękę, piszą twardo, zadziera
j ą  papier lub nie puszczają atramentu. Piórom tym n a
dano za pomocą zgiętego kolanka kierunek ku dłoni, któ
ry  wielce ułatw ia prędkie, płynne i wyraźne pisanie. 
Nowy ten gatunek piór metalowych, które stosownie do 
ręki mniej lub więcej szeroko są zatcmperowanc, ( jeżeli 
tego wyrazu tu użyć się godzi), otrzym ał nazwę piór 
Humboldta. Na ostatnim Lipskim targu kilku kupców 
Berlińskich spotkało znajomego, który właśnie w raca ł 
z Berlina. Zapytany o nowiny, rozpowiadał wiele o po
grzebie Humboldta. Kiedy skończył, jeden z Sasów o- 
becnych, który s łuchał bardzo uważnie, z a p y ta ł : „To 
już chyba by ł bardzo wielki fabrykant, kiedy mu taki 
pogrzeb sprawiono." „To był H u m b o ld t była odpo
wiedź. „Aha, rozumiem, rzekł Sas, to ten co handlował 
piórami stalowemi.” —  Negocjant angielski dyktując 
raz list swemu buchalterowi w  przedmiocie handlo
wym, padł nagle tknięty apoplcxją i skonał pomi
m o ratunku. Buchalter więc osądził za stosowne dodać 
przypisek w tych słowach w liście tym do korrespon- 
ćlenta: „ W  czasie pisania mego listu um arłem , i zape
wne skoro go Pan czytać będziesz ja  już zostanę pocho
wanym. Da widzenia.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
X>ądz Knbic rsk i  Kazirit: Kanonik  7. Krosu ew ic  n r  6 1 4 ;  W ie lo 

polski Józ:  Hr:  z C h ro b rz y  n r  6 1 3 ;  Z a w is z a  A u g u s t  Ob: z Sobo
t y  n r  4 9 2 .

W y je c h a l i : P o le ty ł ło  A u re l i  H r:  do Rakołnp; T r e s k o w  R u 
do lf  Baron do Lublina; T r ę b t c k i  Konst; Oh: do U tu towa.

P rzy je c h a li  ko le ją  ie la zn ą :  Hr:  Devier Michał  Ass: Kołlcg: 
z  P a r y ż a  n r  6 0 3 ,  Golicyn  M ar ja  X 'ę ż u a  z  P a r y ż a  n r  1351:  I t r :  
R zew u s k i  Lena  Szamhelan  Dworu  Aust r ;  z K ra k o w a  n r  1254.

W y je c h a l i  ko leją  ie la z n ą :  A lediński Mik: Itzec.z: Radca S ta 
nu  i i k e r z y ó s k i  Adam  Hr: do P a r y ż a ;  F c lk e rz a m  W ła d :  B aron ,  
l i r :  tle jdeu T eodor  J ep e ra ł  M ajo r  do Karlsbad .

Rada S zczegó łow a  Opiekuńcza Z a k ła d ó w  Dobroczynnych P o 
w ia tu  R aw skiego ,  podaje  do powszechnej w iadom ości ,  źe  w  doia  
16  ( 2 8 )  C ze rw c a  r. b o godzinie  t l e j  z r ao a ,  odbyw ać  się  
będzie  w  Kaocel la r j i  Szpita la  Sgo Dnclia w  Rawie ,  l i c y ta c ja  iu 
m ians ,  od summy a nsz lagow ej  Rs. 8 2 i ,  na p ok ryc ie  b lachy ż e 
l a z n ą  dachu na gmachu Szp i ta lnym .  Każdy przeto  n ie jacy  ohęó 
podjęcia  się tej e u t r e p ry z y .  winien zgłoś  ć s ię  w  t  rmiuie  o z n a 
czonym  , a za  z łożeniem */l0 części sum m y a n s z l a g o w e j  j a k o  
vadinm, do l i  ylae j i  p rzys tąp i  —  W y k a z  k o s z t ó w  i w a ru n k i  
p rz ed l i ry tac y jn e  każdego czasu  w  K ance l la r j i  S z p i t a l n e j  p r z e j 
rz a n e  być mogą.

K O LO N JA  10 w io r s t  od W a r s z a w y  od leg ła  , s k ła d a ją c a  się  
* g ra n tu  mórg  4 5 ,  czy l i  dzies: 2 2 f/ 2, pięknie obsiana i obsadzona,  
s łowem w sz y s łk o  go tow e ty lk o  do zb io ru ,  z lukam i  i dobrem z a 
budowaniem, do k tó re j tygodniowo d i j e  się  3 Tury d rzew a  na o- 
PaL  je s t  do sprzedania ; bliższa  w iadom ość  w  domu Pana Buthe,  
p rz y  ul icy N ow y ś w i a t ,  w  Piekarni  Angie lskiej.

W e  w si  R ak ó w ,  pół mili od P io t rk o w a ,  s p rz e 
dane b ę d ą  dnia 27  C z e r w c a  r. b. , to  j e s t  w P a 
nie iz ia tek,  p rze z  l ic y ta c ję ,  K ró w  dojnych sztuk  2 6 ,  
Stadnik ,  T r z o d y  chlewnej szt:  10, up rząż  na tO k o u i ,  

W e  W o z y  k o H i p ł e t u e  s z y b .w a o e  i ro z m a  te ruchomości gospo
darsk ie .  L i c y ta c ja  rozpocznie  s ię  o godzinie  9ej rano.

Rządca Dóbr
czne w  Peuskai i .  jeduym  z na jlepszych Z i k t a l ó w  ro ln i c z y  b- , 
b y w s z y  p r a k t y k ę  na zuakomityc.h Dobrach X lęc ia  B lS 'hera ,  r , 
i a i e j  od 16 la t  z a r z ą d z a ł  postępowemi m a ją tk am i  w  P r “ **C||,|> 
K ró le s tw ie  Po lsk iem ,  m a ją cy  opioję u s ta loną  doskonałego j10 
k a  i ze  wszech m ia r  zacnego c z ło w iek a ,  o czem p r z e k o n a ć  się # 
żna i z jego p ięknych ś w iad ec tw :  s ta ra  s ię  w y n a le ś ć so b ie  stosn 
zat rudn ien ie .  Bliższą wiadomość  pow ziąść  możua  w  S k ład 1'® . 
kna  i P łó tna  Jana  P o r th  p rz y  u l icy  Miodowej W r  4 9 0 ,  *
W .  P io t row sk iego .  . tl

W  doiu 23  C ze rw c a  (5  L ipca )  r .  b.  o godzinie  1 l e j  
w  b iu rz e  N acze ln ika  P o w ia tu  Sieradzkiego,  p rzed  
u s tanow ionym  do nadzoru  nad robo tam i  około  p rz eb u d o * '^ .  
W ię z ie n ia  w  S ie radzu  w y k o n a ć  s ię  m a jąee m i ,  odbyw a ć  * ? 
d ą  l icy tac je  głośne in minus: a )  ua ro b o tę  c ie s ie lską  * d°0oej 
w ą  m a te r ja łó w  ciesielskich od s u m m y k o s z to ry se m  ozna*'-.jt 
Rs.  55 8 2  kop: 76  i b) na ro b o tę  k o w a ls k ą  i ś lu sa rs k ą ,  * -g- 
z  mater jo łem  od snm m y Rs. 2 3 1 6  kop: 5.  —  O innych m  
kach  szczegó łow ych  dowiedzieć  się można codziennie w  '̂"pp- 
N a c z e ln ik a  P o w ia tu  Sie radzk iego ,  j a k  ró w n ież  w  W ydział*  
l i c y ja y m  Rządu  G ubern ja luego ,  w  godz inach  b iurowych-

^ Siaiaon meuhlóe et pension bourgeui^' t 
3 rue dii Unuphin 3. !

i  a  PA R B .  *
*  Z a k ła d  ten położony w  ś ro d k u  P a r y ż a ,  poleca się F * ' z
*  P«dróżnvm .  jak o  d nh rze  u rz ą d zo n y  i tani.
* * * * # * * * # * * * * * * * * * * * * * * * * # * * * * * * « * * * * * # * ' ,  t  

H O T E L  L IP S K I  w  Dreźnie  , położony w  pobliżu  oba  
po nad E t b ą ,  o ra z  D w o rc ó . :1 Kolei ŻelazRycb: niemniej  w  s-T5' j- 
tw fe  osobl iwośc i  D r e z e a ,  z ca łym  konfor tem  u r / .ądzony ,  0 s t 
ę ż a j ą c y  s ię  ńizkiemi c e n a m i , poleca s ię  Szanow uej  Publicz"" 
T a b le  d 'h o te  o t w a r t y  od godz: 1 ej do 4ej z południa.

M ejsce  po spalonym ,  6o  g an k o w y m  Młyn'* 
dnym ,  z pozosta łem i m uram i  d w u  p ię t row e01' ’. ,  1 
bez;  ieczone na Rs.  5 ,0 0 0 ,  z s z luzam i,  34  ^  J  
mi (dzies: 1 7 ) .  g ru n tu  pszennego i łąka th1'  4 

miastem .aiedlce w  G nbe rn j i  L u b e l s k i e j ,  nad r z e k ą  L i * iedlV 
ozone, j e s t  do ods tąpienia  p ra w e m  w ieczys te j  dz ie rżawy- p j  

domość w  Sklepie  G a l a n t e r y j n y m , p r z y  u l ic y  F r e t a  
w  W a r s z a w ie .  * ^

O mil 4 od W a r s z a w y ,  j e s t  do w y d z ie r ż a w ie n ia ,  z bP^.te' 
tem  now ym  P is to r ju sz a  G O R Z E L N IA  i B R O W A R  P iw n y - .  ,«• 
w o  z roboc izną  p e s z ą  i c ią g łą ,  eo po t rze ba  d o d a n e  będ**1’, ; /  
dziez do w o l i  i P ro p in ac ja ,  czyn iąca  Rs. 1 ,2 0 0  ezys teg9 
dn,  j ak  niemniej k a r t  f l i  k o rc y  1 ,5 0 0  i jęczm ien ia  korcy, 
mieszkanie  obszerne :  s ą  rów n ież  do sp rzedan ia  i wydzie l-**,^ i 
■ia różne  Debra  i Domy t a  w  m. W a r s z a w i e ;  Rządcy 

mów z  kaucjam i i bez do umieszczenia ; po t rze bne  są ^ 
y od Rs, 3 , 0 0 0  do Rs. 8 , 0 0 0 ,  na p ie rw s ze  N uraera  byf^ jt '  

domów; rów n ież  pożądane  są  Panny  uzdatnione do Tabrykl * 
ló w .  W ia d o m o ść  pod N r  55  1 K. T u s z y ń s k i .

Hotel pod Z Ł O T Ą  G Ę S IĄ  w  W r o c ł a w i u . — Niżej  podpis>IltVi 
śmiela  się  zaw iadom ić  S z a n o w n ą  Publiczność,  p rz y  nad**"1 ,!® 
letuiej porze ,  iż znacznie  p o w ię k sz y ł  liczbę N um e rów  *  s * >  
l | n t e lo ,  p rzez  dokupicuie  p rzy leg łego  domu na rogu uli« ‘Sc, ’ „!»■ 
d m tz e r  i Ju n k er s t r a s se ,  w  uaj lepszym punkcie  miasta  W r« c‘ ,N"
,  1 w  f u z o o ś c i  j e s t  zaspokoić  wsze lk ie  w ym agan ia  p»d
dem w ygody ,  w y k w in tn e g o  Hrząd zenia N um erów  i t. p- ^  .i! j

awna  znany S/ .anownej  Publ iczności ,  j a k o  Gospodarz  H-d® ^|{ 
e - l - tą  Gęsią ,  polecam s ię  i nadal j e j  ł a s k a w y m  i ż y c z l iw y 01 *  
dom — A. D. H e i n e m a n o. ^

e wsi ŁDNCżCK >CII P tn  W ło c ław s k ie g o  nad P ruską  
«ą ,  j e s t - In  sp rzedan ia  za Rs. 9 0 0  K o l o n j n  w ieczys t9',*11'.^!!1) 
w na, sk ła d a ją c a  się z z ab u d - w a ó  i 36  mórg  (około  18 dz'®s'u R’' 
p ro s tu  ornego 3 c] k 'a s sy ,  z któ rego opłaca s 'ę  rocznie  c zy n ’ f 
14  k. 40  P oda tków  S k a rb o w y c h  Rs 11 k. S0.  K loby  s i
c zy ł  kupić l a k o w ą  za  g to w e  p ien iądze  lub w y d z ie r ż a w i*  * jj W 
wami,  to po obe jrzen ia  t a k o w e j  na grunc ie ,  r a c z y  się 
P .  Augusta  Ry- b t - r  w  W a r s z a w ie  p rz y  ul icy  Leszno 
po z aw a rc iu  A tu  s o rz e d a iy  w  k a ż d y m  czasie  wprowa®
W posiadanie być  może.
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, Józefa Cicślinskicgo
' V8 U N a ^ l ? ' U “  • ' ■ ' " ■ i t ; * * . *  GUWfcRNERÓW I GU- 

Ar 4 q r  W " ,arszawie róg Podwala i Kapitulnej aa do-
I ^  DBWy), wejście z Podwala przez pod*orze. —  

Jo*,®. Ropnia prywatnego ksztalceoia w  naukach i t . lentach re-  
1̂ freD^1* , czł 'cielki. Nauczycieli , Metrów muzyki, Buny,

J  petytorow, Korrepelytnrki i udzielających lekcje na gadziny. 
K« ■ K * » T « B  INTBRESÓ w  OftOŁMfCH.— 
> i( sprzedaż, kupno, Dobra Ziemskie, Dumy w m. W arsza-  
^ i o » - ° 8tarCIa 0fi(' ja l |sl4w różnych zdnlnośei. Poleca Polki i 

<0 Strojów i różnych robót Damskich. P row adzi ,  
°je rożne komissa i zlecenia.

Są do sprzedania Skopy z&posDe, zd#tn« na rzeź, 
we wsi B rankow ie ,  za Grójcem, w ilości sztuk 
dwieście. Wiadomość powziĄŚc mozaa codziennie 
*a mieiscu.

sprzedania bez pośrednictwa osób trzocicli D o b r a ^  
■ r * * J ó w ,  w Okręgu Siennickim Gub: Warszawskiej po ™__________

1)6 W ’ sk*adające się z Folwarków i Wsi zarobaej Jędrze ^

t^ ' e r s t ^ 1 WS' czJ nszow,,j Leonów, odlegle od W arszaw y  ojjjj 
8 0 0  S| Przy szos'e Brzesko Litewskiej;  obejmujące około*.

51*/^ z dostateczną ij iścią  ł ą k , "  
amiei 1)U(in|cowym, mającym 19 włók n. p. przestrzeni,  uie JJj 
fgody ,* f .^H ó n e m i  budowlami taksłużącemi do własnej wy-

Sf»iej
JSody lak j prowadzenia rozwiniętego gospodarstwa, z nową]

Skap .^n^ gorze ln ią  P i s to r ju sz a ,  z deptakiem, m łoca rn ią ,  siecz  Sr 
B|ji P rzynoszące  c z y s t y ^  R« i  0 0 0 .  —  U?'iii8 ic  czystych stałych dochodów Rs.

* wiadomość na gruncie.

30 lat  mający, rodem z Królestwa Polskiego, 
l a ,  ® lat w Prussach zarządzał znacznemi dobrami, zarazem 
C*rj, . . ycznie gorzclnictwo, tak parowych jako i ręcznych 

ią!l zyezy sobie znaleźć stosowne zatrudnienie. Wiado- 
N  IZSzą powziąść można w  W arszawie  przy ulicy Leszno 

‘ 19, u Rządcy domu.
O S O B A  zamężna,  posiadająca upoważnienie 

' T T  do uózielaoia L e k c j i  n a  F o r t e p j a n i e ,
^ ^ ^ S j j j jB  udziela takowe u siebie w mieszkaniu, na swoim 
N i w  Fortep jan ie ,  przy ulicy Krakowskie Przedmiiście,  
f c'etb Karmeli tów pod N r  2667, między bramą a wej-
*«zta}c. n Klasztoru, na drugicm piętrze od frontn. Życzący 
z '* ź e . SWe dzieci, raczą się zgłosić w powyższe miejsce. __
** a<wJtSt d® sPrzedan!a * A P J U * I g C »  parokonny, AugieLki, 
^ - “•lerną cenę.

Ktoby z Właściciel i w W arsz aw ie ,  miał  do sprzeda
nia Dom murowany z Ogrodem, obszerny, przy jedoej 
z ulic Nowego Swiatu, Królewskiej, Czystej,  lub w bli- 

<> oez zkos' ci, tychże, za summę Hs. 30,000 lub w ię c e j , zechce 
!u’ w a .aktorów, zgłosić do Urzędnika Chrzsnowskie-
.  ' 8 6 ł«U . ^ arj '  Lbrapczyńskiej,  przy  ulicy Chmielnej pod
£ > a o . “ - ^ Ł a ją c e g o  gdzie po wspólnein porozumienia się, 

1 sprzedaz zaw a rtą  być może.

Już od i w  W r o c ł a w i a .
ifk*zej c z e i : 2^ 0 ral t“> znacznie rozprzestrzeniony i po wie
ó * i ' e j  w z i e i o ^ P '  “>  » a . » » .  u p o r  "nporządkuwany, zresz tą  znako-jj
<szkuję n in i t j s j^ ^ y n ^ u ją e y  HOTEL mój powyższy; nieoroie-jQf 
^Szanownej p o d ró żo i? '10? iln icj po'ecic względom łaskawym,® 
V. l * lezS tego por^ '® J  Publiczności, z nadmienieniem: że o M 
j  , .  e r  U TT' a r k ° ' V a n e  c c . 8 ’  8tara»uej schludności, uczciwość i $  
V' "ją- Numera b o » je y " '"Berów, Hoti 1 mój przeważnie cc-® 
n1 "hę, przekonają ^ , ° d knp; ąg ,j0 jęs ^„p. 2 0  za^tancjętf* 
Jąieuia. —  W rocław dui ?"  '
f  W ł a ś c i c ie l .  '*  M aj

c*fl, f» słuszności tfgo tlonie-
18ó9. —  F r :  S I E B K I 1 ?

sprzedania
ulicy C h ł o d n e j ,  w prn , ,  pomierną emę, przy

pod N r  930, w d t i ^ p * ' 0** ,<!8’ Kar,’*a ’ w<*®-ntu■Zła,* I^fj || ,
Cvml po ,ew<13 slroD ie na do le . gdzie K na d ru &’em P ^ tp w ,  

^rkułowego. ^ aQcellarja  K om isa rza

S K Ł A D
FO R T E P IA N Ó W  ZAGRANICZNYCH

p rzy  ulic)/ Miodowej Nro 484, w
dawniej Kochanowskich. i

Poleca się świeżo skompletowanym 
INSTRUMENTÓW MUZYCZNYCH z n a f c e E ?  
szych Fabryk Paryża, Bruxelli, Śtuttgardu 1 
^Lipska, Drezn a i Wiednia sprowadzonych, a mia- 
no wicie: FORTGPJ^ÓW Royal i król- 
t u  i (stutz), z angielską i niemiecką mechaniką,I 

[w cenie od rsr. 330 do rsr. 1,000; PJANINÓWi 
ró/mej konsfęitkcji, w  cenie od rsr. 350 do 500.— ] 
O R G A N O W  i MELODIKONÓW Kościelnych^ 
. salonowych, o 1, 2, 3, 4 i 5 głosach, w cenie od 
rsr. 75 do 540? 0 * O A ’» I I H O W  do rozbiera
nia urządzony eh łatw o przenośnych, o 2ch i 3ch] 
głosach. HA RMONIFLETÓW do towarzyszenia^ 

f przy fortepjanie, lub do użycia w podróży, o 1, 2 j 
i 3ch głosach, w cenie od rsr. 40 do rsr. 60; oraz i 
r“ ^ ' " ' ' ych INSTRUMENTÓW, jako to: PIA-]
N O  ? r S  v , n n n LiE PHYSHARMÓNICA; P1A-1 
NO MECANIQUE; ANTIPHONEL, i t. p.

Dyrektor Drogi Żelaznej Warszawsko-Wiedeń- 
ó ?<‘J ’ ■ Zawiadamia niniejszem interessowanych, że 
w czasie od dnia Igo Stycznia do 31go Marca r. b., po
zostawione w wagonach i na stacjach Drogi Żelaznej 
rozmaite przedmioty, za udowodnieniem własności, są 
do odebrania od Zawiadowcy Stacji Głównej w W ar
szawie. Wykaz tych przedmiotów przejrzany' być może 
codziennie w zwykłych godzinach biurowych," wyją 
wszy dnie świąteczne, u Zawiadowców S t a c j i :  W ar
szawa, Skierniewice, Łowicz, Piotrków, Częstochowa i 
Granica. Po upływie dnia 19 Września (1 Października) 
1859 r., z przedmiotami nieodebranemi stosownie do 
przepisów Drogi Żelaznej postąpionem będzie. — Ro
senbaum.

Majętność ŻARCZYCE MNIEJSZE, ,w Gub: Radomskiej Pow: 
Kieleckim, odległa od miasta Jędrzejowa mil 2, je s t  do sprzedania 
pod korzystuemi warunkami zaraz. Rozległość włók 38,  czyli 
dzies: 585, grunta dworskie p ra w ie  pszenne, ptodozmian, łąk  
morgów 160, czyli dzies: 82, Młyn, dostateczna robocizna, Dwór 
nowy, budowle w  średnim staDie. Inwentarz kompletny może po
zostać na gruncie. Bliższa wiadomość na miejscu u Właścicielki, 
lub listownie franco przez stację Małogoszcz. 9

Jest do sprzedania E l O L D A J A  za rogatką Petersburgską, 
w  blizkosci W arszaw y .  Wiadomość bliższą powziąść można 
w bubryce W yrobów  srebrnych Wnej N a s t , przy ulicy Dani
lewiczów skiej, w  pałacu W . Heintze, pod N r  495.

f Uzyskawszy od JW . Kuratora Okręgu Nauko-® 
wego Warszawskiego, upoważnienie do nlrzymy-J^ 
fpwauia Pensji ‘prywatnej w y ż s z e j  męz/ticj o 3ch l^

tklassach, w m ieście Proszowicach, Powiecie  ̂M ic-K 
chowskim, mam zaszczyt zawiadomić n iniejszem ^ 
śffOsoby interesowane, że Pensję lę otwieram z po rajj 

jgjcząlkiem nadchodzącego roku szkolnego 1859/60.®
S t a n i s ł a w  Szklarski.

ze*— . »r- aa& uU® Wró; Mar- ^

B e z p ł a t n i e  wolno zabrcrać z possessjj
750/1 przy ulicy Elektoralnej , na której w znos i‘ się Szp 
Sgo DUCHA. f
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SKŁADY GŁÓWNE
F A R B  i L A K I E R Ó W

J. A. K R A U S S E
olica Miodowa N r 484, w prost Rządu G uberojalnego, i 

N alew ki N r 2261 , w  domu W . M uraszewa, 
zaopatrzone zostały  przy  odpowiedniej porze roku

W PATENTOWANE

ta r te , prędko schnące,
WE WSZYSTKICH KOLORACH I NAJLEPSZYCH GATUNKACH 

F A H B Y  te , ja k  rów nież L t l i l E U Y ,  są przyrzą-j 
dzone w prost do użycia, tak , Iż każdy, najmniej naw et obe 
znany z m alarstw em , może je  używ ać , i d la tego szczególniej 
zastosować się dają do robót dla osób na prow incji zam ieszka
łych, gdzie w iększa zachodzi trudBość w  dokładnem p rz y rz ą 
dzaniu takow ych przedm iotów.—  Każde Naczynie lub F laszka, 
zaopatrzone są  e tyk ie tą  ob jaśniającą 9posćb użycia, a dla ro z 
różnienia w szelkich w yrobów  moich od innych, E ty k ie ty  te b ę 
dą odtąd z odciskiem MEDALU, otrzym anego z W y staw y  Kra- 
ow ej, a po bokach z napisem: „P A T E N T " i za dobroć tak  t y l 

ko opatrzonych W yrobów  F abryka poręcza.—  W spomnionycb 
W yrobów  nabyć można po stałych cenach tu  w  m iejscu, tak 
w  pow yższych SKŁADACH, ja k  i w  znanych ju ż  Publiczności| 
HANDLACH i SKŁADACH m iejscowych; na prow incji zaś wej 
wszystkich miastach Gubernjalnych i Pow iatow ych .— W szel-[ 
kie obstalunki przy jm ują , tak  powyżej wymienione SKŁADYj 
G Ł Ó W N E , jak  i FABRYKA, która ciągle przy  ulicy Bonifra ' 
erakiej pod N r 2 1 6 3 , w p ro st Kościoła exystu je , i takowe! 

w szelką  a k u ra tn o śc jg j pospiechem zała tw ia . T
ISSSSBSBSSSSSSSSSSSSSBSSSSSSSSSSB

C R E M E  D I V I N E
D E  VENUS.

Pomadka ta  zaw iera w  sw ym  składzie w szystko  to , co ty lk o  od
św ieżyć i do poprzedniej cery  doprowadzić może; plam y, piegi, 
k roslk i i t. p. usuw a i delikatność praw ie dziecinnego w ieku na
daje; jeśli młode tw arze  upięknia, to w  skutkach sw ych szczególnie 
na starzejących  a naw et na sta rych  tw arzach , szyjach i rękach , 
cudownie dzia ła jącą  się okaże, za co najmocniej ręczy ć  mogę. —  
W  Numerze 19 Magazynu Mód, znajduje się pochwalna w zm ianka 
mojej Pom adki Venus, H rabiny M. S ., k tórej w łasnoręczny list 
Redakcja tegoż Pism a otrzym ała. Obstalunki z P row inc ji ja k  naj- 
akuratn iej uskuteczniam . —  Cena takow ej Rs. 1 k. 40. Nabyć je  
jedynie można w  Perfum erji mojej p rzy  nlicy Nowe Miasto N r 
362. —  M axym iljan Saulson.

D- 21 b. m., biedny S łużący zgubił 8 T O  Rs. Sumienny znalazca 
raczy  oddać do Rządcy domu Hr: Kossakowskiego przy nlicy No- 
w y -S w iat N r 17 , za co otrzym a N agrody Rs. 10.

Ś L E D Z I E  P O C Z T O W E  w  całych, 
połówkach i ćw ierć B ary łk ach , oraz P O U 
T E R  i P I W O  Aogielkie Bardaya i Le Co-' 

qa, w  oryginalnych Butelkach, nadeszły Szuelcu-I 
Mgicm: do Handlu W in i Korzeni 8 .  R O Z J I A U K T M ,  p rzy  
S u lic y  N ow y-Św iat.

W  Browarze Nro 915/J6 przy Wolskich rogatkach, 
jest znaczna ilość ŁODIJ dobrze zakonserwowanego, 
do sprzedania.

Do w ynajęcia każdego czasu MIESZKANIE z M eblam i, do Sgo 
Michała; bliższa wiadomość w Handlu Krupeckiego na Lesznie, 
w prost nlicy Rym arskiej N r 653/4 .

Jest do najęcia LOKAL od Śgo  Jana, na lm  piętrze od f*0.8 
t u ,  sk ładający  się z S a lo n u , 4cb P oko i, Kuchni AngieiskW j 
D rw ala i, oraz Góry wspóluej. W iadomość p rzy  ulicy Ż óra 'vl J 
pod N r 1 6 3 0 , drugi dom od ro g u , w  blizkości Kościoła M 
xandryjskiego. S tróż m iejscow y w skaże.

SSBIŁŁA i P A J A I 8 I 1 ,
JkllGUSTA HERM ANKI,

Uh P rz y  u licy  K rako:-Przedm : N r 4 5 3 , w prost Z jazdu, 
u. O trzym ał znaczny transpo rt Szkła sz lifow anego , k tó re j 
* sp rzed a je  po cenach stałych fabrycznych zniżonych," 

" n ja k o  to: tuzin SZKLANEK szlifow anych kop; 60 , czyli Z t;^ 
w A ;  inne zaś gatunki w stosunku tejże ceny. Rów nież zaopa- 
% trz o n y  J e s t  tenże Skład w e w szelkie gatunki BUTELEK,j 
•^SŁO IK Ó W  do M usztardy, K aparków  i Szkła Apteczne. —  
Ę  Do tegoż Składu nadszedł św ieży tran sp o rt FAJANSÓW ^ 
^ Z a g ra n ic z n y c h , których tuzin ta le rz y  fajansow ych, sprze- j  
jp d a je  się po Rs. 1 kap: 35, czy li Złp: 9.

Aby zadość uczynić wymaganiom Szanownej P8, 
bliczności i zyskać zadow olenie jakiem  mnie "? 
tychczas zaszczycać raczy ła , mam honor donie’” 
że przysw oiw szy  sobie w szelkie ulepszenia w  s*t8 

ce farbowania za g ranicą, a szczególniej w  P aryżu  świeżo w y8* 
lezione, i sprow adziw szy ztam tąd uzdolnionych w  tym  zawód*' 
ludzi, uskuteczniam  farbow anie m aterji jedw abnych, wełniany*"' 
baw ełnianych, szali tureckich i wszelkich innych, na kolory  j 8 , 
ty lk o  mogą być żądane, z najw iększą akuratoością , bez pozo*1? 
wieoia najmniejszego śladu poprzedniego koloru  i bez uszkodz*?, 
trw ało śc i; niemniej uskuteczniam czyszczenie w szelkich przed811.?, 
tó w  i m aterji, naw et z najw iększych plam .—  Józef J n d l i n ,  11 
ca K rako:-Przedm :, w  domu przechodnim Roeslera, N r 451. .

e>-gg»iaŁ< c g ,  k

i) rf®„  Są do sprzedania dwa O G IE R Y  powo'f
ł\ CESnSsCSra zow e, dobrze dobrane, ro s łe , młode, zdroW*> 
I) lYkdsffj j r SE spokojne, rassow e i dobrze ujeżdżone, maści

« bydw a są gaiadej. Ceoe, w  stosunku do warto"; 
ści Koni, przystępna. W iadomość u S tangreta Józefa, w dz<“' 
Adziócu kam ienicy M ultanowskiego, pod N r 1 3 4 6 , na rogu o*1'  

y e y  Sto K rzyzkiej i M azowieckiej.

T rzec i dom od Saskiego O grodu , p rzy  u licy  Marsz a łk ew s^ j 
pod N r 1370, są do w y n a jęc ia .- P o to ik  z osobnym wchodem,. 
Igo  Lipca, oraz Pokój obszerny p rzy  Fam ilji z Meblami, ze w»P' 
nym wchodem, dla Dam pijących w ody, każdego czasu. —  T*8! t 
są  do sprzedania Skrzypce dla 12to letniego M łodzieńca, i r 8 , 
Meble skórą  am erykańską i G arn itu r adamaszkiem k ry te , paK*’,. 
drow e i mahoniowe używ ane. W iadomość tam że w  oficynie f*8 
tow ej na 2m p iętrze.

Dziś rano ciepła stopni 16. W czoraj w  południe ciepła s to p ić^  
TEA TR W IELK I. Ju tro , A le xa n d e r  S tra d e lla . (Cz"'*rt 

w yitąpein ie  P . R um ińskiego w ro li S tra d e lli).
r  O  I  A  L.

W  Lokalu P IW A  BAW ARSKIEGO, N ow y-Św iat N r 129'* 
w ogrodzie spacerowym,

Zaw iadam ia Szanowną Publiczność, iż ju tro  w  tym że ogf* -« 
Z abaw a M uzykalna , z dobranych A rtystów , oraz w yloso tf881., 
K w iatów  i O brazów , a w ieczorem  illum inaeja b ry lan tow a i , 
galskie ognie. — Przysposobiono przytem  doskonale P iw o Bu*'*,, 
skie w prost z Lodowni, z B row aru P . Lenlzkiego i rozm aitej”' 
k ą s k i .—  K a izer. ,

w ®Sp***lh!* pod Lipka zwanym* P1 ja 
< Ł *j-»H ulicy  P rzejazd , Pan Habig w prze jeźd z ie  swoi”1, . ,  

P etersburga, po ra z  pierw szy da się słyszeć na M a r m * * 8* ^  
kach ustnych. Przy tem  O rkiestra W ojskow a up rzy j6””",* 
będzie chw ile Szanownym Gościom. —  Doskonałego zaś B8*1'8 
i różnych n rzekasek . dostać można n rzv  rvchfei nst,id ,pi  różnych przekąsek, dostać można przy  rych łe j usłudze.

Do dzisiejszego K urjera na W a rsz a w ę , dołącza się & 
I M H .  F O I I T E P J A M Ó W  F abryk i S. Zem brzusk ieg*

W  D rukarni K urjera  W a r iz :.—  W olno d rukow ać, dnia 10 (2 2 ) C zerw ca 1859 r .  —  S tarszy  C enzor, F . Sobieszozański•


